
 
 
 
 

RAJD IM. HARCMISTRZA ZBYSZKA NIEGIERYSZA 
pod hasłem „HISTORIA, LEGENDY, CZARY…” 

 

17 czerwca odbył się  Rajd im. hm. Zbyszka Niegierysza.  Zwiedziliśmy „dworzec centralny”  w 
Trąbkach i wysłuchaliśmy  historii o szerokotorowej i wąskotorowej kolei żelaznej na Pomorzu 
Zachodnim, a potem  wędrówka do Marianowa (ok. 4 - 5 km) przez teren zabytkowej, funkcjonującej 
cegielni w Trąbkach, a w Marianowie zwiedzanie kościoła i klasztoru pocysterskiego z unikatową 
Drogę Krzyżową, która połączyła wielu artystów w jedno wspólne dzieło – Misterium Męki Pańskiej. 
Tu także wysłuchaliśmy historii o najsłynniejszej pomorskiej „czarownicy”, nieszczęsnej Sydonii von 
Borck. Zwiedziliśmy zabytkowy młyn z imponującą kolekcją staroci, zgromadzoną przez właściciela – 
Pana MIROSŁAWA MILEJA. A na zakończenie rajdu spotkaliśmy się przy ognisku, pieczeniu kiełbasek i 
wspomnieniach… A wszystko to przy akompaniamencie gitary Pana DAMIANA GRALAKA. Projekt 
zrealizowany i dofinansowany w ramach zadania „W zdrowym ciele zdrowy duch”, poddziałania 
„Wsparcie na rzecz kosztów bieżących i aktywizacji”, działania „Wsparcie dla rozwoju lokalnego w 
ramach inicjatywy LEADER”, objętego PROW Unii Europejskiej na lata 2014-2020. 

Kochani Druhowie i Przyjaciele, dziękujemy za udział w Rajdzie im. hm Zbyszka Niegierysza. Początek 
był niepokojący, prawie katastroficzny! Wyczekiwane w naszym regionie po okresie długotrwałej 
suszy opady deszczu, przerodziły się w gwałtowną ulewę, połączoną z gradobiciem i wyładowaniami  
atmosferycznymi. Wymarzona wprost pogoda dla poszukiwaczy ekstremalnych przygód. Na szczęście 
w czasie naszej kilkukilometrowej wędrówki z Trąbek do Marianowa kropił już tylko drobniutki 
deszczyk. A na plaży w Marianowie powitało nas ognisko i tęcza! Myślę, że wszyscy zapamiętamy ten 
dzień, nie tylko w związku z deszczową pogodą, ale przede wszystkim ze względu na spotkanie z 
historią kolei żelaznej w regionie, zakonu cysterek w Marianowie i oczywiście legendarnej, 
najsłynniejszej pomorskiej „czarownicy” Sydonii von Borck. A wszystkie te opowieści zawdzięczamy 
naszej niezastąpionej przewodniczce. Dziękujemy Małgosiu. Dziękujemy Gospodarzom Gminy 
Marianowo Pani Wójt DANUCIE ANKUTOWICZ, Towarzystwu Rozwoju Gminy Marianowo i 
właścicielowi zabytkowego młyna Panu MIROSŁAWOWI MILEJOWI. Dziękujemy Pani KRYSTYNIE 
KURCZEWSKIEJ komendantce hufca ZHP w Stargardzie za pomoc w powiadomieniu o rajdzie 
najważniejszych jego uczestników – harcerzy i instruktorów. Dziękujemy za wspólne śpiewanie przy 
ognisku i dźwiękach gitary Damiana Gralaka oraz wspomnienia…  Piękne wspomnienia o druhu 
Zbyszku i wielu instruktorach, którzy zostawili swój ślad na stargardzkiej ziemi! Jeszcze raz 
dziękujemy wszystkim uczestnikom rajdu, w tym kilkuletnim zuchom Helence i Kaziowi i już dziś 
zapraszamy na kolejne odkrywanie ciekawostek i tajemnic naszego regionu w przyszłym roku. 


